
N" 147. R O K  1836.

Pismo t« w ychodzi codziennie oprócz nie
dzieli i świąt uroczystych w drukarni S t. C iesz
kowskiego.

roiftSł RZYMSKIE. 
Jutro Tebald > Opata.

C Z W A R T E K  30 C Z E R W C A .

Zaliczenie no trzy miesiąca Z ip .  JO. 
miesięczne zip. 4.

I m i o n a  s ł a w i a n s k i e .

Jutro Bogusław.

O b s e r w a c y e  M e t e o r o l o g / c z y e .

Harumetr Stuyime
Dzień do O C K red ciepła Psychro-

l Stan Atmosfery
Z jawiska n a pow ie 

godzina
w iniarze ptdlug metr W i a t r trzne i różne uwagi
Paryakiey Heaumura

7 27”  7 "  999 ■tIU", 2 3 ’**. 77 Zachodni słaby Pogoda z Chmurami
28  12 7. 802 ł  14. 8 2  , 90 Pu. Zachodni mocny *»

1 7, 788 t  16, 4 2 , 8 6 »> >»
9 7. 7S2 i  12, 0 2 .  44 „  słaby Pogoda

7 7, 709 T 1 i .  u 3, 07 l  ii Zachodni slaby P cg  da
29 12 7, 240 t  17, 6 3, 56 Pi. Zochudni średni f.

3 6, 897 t  20, 5 4, 00 jj
9 6, 728 t  ' 7 .  2 4, 75 Żaden o

Część Urzędowa.
N r. 3384 D. G. S.

S E N A T  R Z Ą D Z A C H  
W olnego N iepodległego i srisle Neutralnego 

M iasta Arakowa i  Jego Okręgu.
M ając sobie rnpportem D yrekcj i  P o lic j i  

Z dnia 10 b. m. i , do L .  7797 zdanym do
niesione, iz wszelkie usiłowania wład/.y po
licy jnej, dążące do przywiedzenia piekarzy 
do tej akuratności, izby codziennie pieczywo 
do taxy zastosowane na sprzedaż wystawiali, 
okazują się daremnenii, i że zachodzi konie
czność postanowienia kary, któraby zdolną 
była powściągnąć pow tarzane tego rodzaju 
przestępstwa policyjne; Senat przy odwołaniu 
się do Art. 2(17 Rozdziału V III  Urządzenia 
D yrek c j i  P o lic ji  z dnia 1 listopada f 833 r. 
Nr. 2736 drukiem og łoszon ego , mianowicie 
do pozyc ji  ls ze j  tpgoż artykułu stanowi ni- 
niejszem, iż w miejscu kar pieniężnych za 
pierwszą rażą W kwocie zip. 6 ,  za drugą 
łlp .  12 ,  za trzecią zip. 18 powołanym arty
kułem oznaczonych, za pierwszą razą kara 
od zip. 6 do 18tu, za drugą od 18 do 36ciu, 
za trzecią od 30 do 72 z ip . ,  w miarę ilości 
pieczywa przepisanej wagi nietrzymającego,

wraz z konfiskatą onegoż orzeczoną , 2a 
czwartą zaś razą postępowanie wedle ustaw 
karnych zastosowanem być winno będzie. 
C o ażeby do publicznej wiadomości doszło, 
Senat postanowienie niniejsze w Dzienniku 
Rządowym zamieścić poleca.

K r a k ó w  dnia 1 /  czerwcH 1836 r.
Prezes Senatu,

Ilil.l.KK.
Sekretarz Jlny Senatu, Dabowski.

Nowakowski, Sekr. E xp .

R e f e r e n d a r z  S t a n u

l szy Kommissarz Dyrekcyi Generalnej Poczt
Królestwa Polskiego.

Podaje do powszechnej wiadomości , iż 
z dniem 19 czerwca (1 lipca) r. b. w m ie j
sce dotychczasowego Poczt-Aintu Głównego 
M iejsk iego , rozpoczyna czynność s w ą ,  usta
nowiony ẑ  Nej .\yzszej woli Jego Cesarsko 
j\rólewskiej M ośc i :  Główny . pograniczny 

rząd pocztowy Królestwa Polskiego w W o l -  
nem Mieście Krakowie.

tiiząd ten umieszczony jest w ginacliUi 
rząd ów 'i i i ,  w tymże samym lokalu, który 
poprzednio zajmował Główny P ocz t -A m t 
W oln ego  Miasta Krakowa.
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Bieg poczt między W arszawą a Krako
w em , następnie od dnia 19 czerwca (1 lipca) 
r. b. jest urządzony.

I. Z  Krakowa do Warszawy
od  c h i o d z i ć  b ę d ą :  

a) Foczta wozowa (dyliżans) w niedzielę 
o godzinie Isrej w południe, 

i )  Poczty konne we wtorek i w piątek 
o godzinie 4tej po południu.
II. Z  W arszaw y do Krakowa 

p r z y c h o d z i ć  b ę d ą :
a) Poczta wozowa (dyliżans) we wtorek 

między l i t ą  a 12tą w południe.
b) Poczty konne we środę i w sobotę mię

dzy Iszą i 2gą po północy.
Paki i pieniądze we dwie godziny przed 

odejściem poczty w o z o w e j ,  listy zaś na g o 
dzinę przed odejściem tak poczty wozowej 
ja k o  i poczt konnych, przyjmowane będą. 
Również wydawanie listów , pak i pieniędzy 
z  poczty wozow ej we dwie godzin y , zaś 

, z poczt konnych jako w nocy przybywają
cych, nazajutrz to jest : we czwartek i w nie
dzielę o 9tej z rana następować będzie.

Nadmienia s ię ,  iz pierwsza poczta konna 
Z Krakowa, do W arszawy odchodzi w piątek 
dnia 19 czerwca (1 lipca) r. b. o godzinie 
4tej po południu.

W  Krakowie dnia 10 (26) czerwca 1836.
A  owtcki.

Ceny zbożu w czterech gatunkach na targowicy 
w K leparzu przy Krakowie sprzedawanego.

D  27 i 28 C zerw 
ca 1836 roku.

K orzec  Pszenicy.-
—  Zyta..........
—  Jęczmień:
—  O w s a ........
—  Grochu.....
—  Jagieł........
—  Rzepaku..

Przekonali się o powyższych cenach z b o 
ża i oryginał ju k  zwykle podpisali :

Peszke. Kasturkiewicz W . G. V II .
Gołębiowski K . T .  *

1. 2 . 3. 4 .

z* ZI g' Z ł g'- Zt g r
II — 10 15 9 15 8 —
5 15 5 6 5 — — —
5 4 26 — — — — .
4 15 4 6 4 3 4 —
O

17 15
i

16 *-- 15 — 14 —
22 — 20 --- — — — —

Ceny bydła z largu dnia 24 Czerwca  1836 r.
W ó ł  ważący funtów 600 sprzedany za 

elp. 198 , funt. 550 zip. 188, funt. 500 zip. 
168 , funtów 440 zip. 150, funtów 350 zip. 
114. Krowa średnia tłusta ważąca funt. 300 
kosztuje zip. 90 ;  chuda funt. 150 zip. 41.

Cielę średnie zip. 12 gr. 8. W ieprz średni 
karmny zip. 102, chudy zip. 54.

Przekonali się o powyższych cenach bydła 
i oryginał jak  zwykle podpisali:

Peszke. Nustttrkiewicz W .  G. V II .
Gołębiowski K . T .

L C T E R Y A  K R A J O W A .
VY 718 ciągnieniu dnia 30 Czerwca 1836 r. 

iv przytomności osób od rządu do tego w y
znaczonych , wyciągnięte z kola zostały na
stępujące numeru:

K -  -  33. —  55. —  69. —  7r 
Przyszłe ciągnienie 719 przypada dnia 6 

Lipea 1836 r.

—  Wiedeń  18 Czerwcu. —
Onegny w Schonbrumi utnarl barórr Stifłt,

tajny radca i nadworny lekarz błogosławionej 
pamięci NT. Cesarza Franciszka I ,  w którego 
służbie zostawał przez 42 lat. Obok tego sprawo
wał urząd prezesa nadwornej kotntnissyi oswie* 
cenią publicznego. Byt on kawalerem ord e 
rów prawie wszystkich państw . g . p . s.

—  Z  Petersburga d. 4  (16) Czerwca. —  

Dwa nowe okręty wojenne »Lipsk*, okręt 
linijowy o 74 , i » Melpomena*, fregata o 44 
działach, spuszczone zostały w Archangelu 
Z warsztatu dnia 1 ! z. m.

W ileńskiemu cywilnemu gubernatorowi i 
rzeczywistemu radzcy stanu Doppelinejerowi 
rozkazano by ć gubenatorem cywilnym grodzień
skim, a zostający przy ministerstwie skarbu 
rz. r. st. Bantysz-Kamieński ma być wileń
skim cywilnym gubernatorem.'

N. pan przyzwoliwszy na przełożenie w i
leńskiego w ojennego gubernatora xięcia D o i -  
horukow a, o przeniesieniu miasta W id z  do 
miasteczka Jezioros, raczył rozkazać: miasto 
nazwać NTow o.Alexąndrow skiem , a powiat N'o- 
wo-Alexandrowskim. g . l .

—  Z  Paryża  12 Czerwca. —
K ról Ludwik Filip zapobiegając, iŻDy pry

watne dobra je g o  niestały się według praw 
obowiązujących własnością korony , jeszczt* 
w r. 1830 przeniósł je  na swoje  dz iec i ,  z 
opuszczeniem starszego syna , którego część
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stałaby sie z czasem przez jego  wstąpienie 
na tron, także majątkiem korony. Tu  ro z 
rządzenie dopelnionćm zostało pod tytułem 
uposażenia pomiędzy żyjącemi (donu/ton en- 
ire v i fi ) ,  i pociągało za sobą opłatą kolate- 
ralną na rzecz skarbu w summie 1.300,000 
fr. Później , zażądała administracya listy cy 
wilnej zwrotu 550,000 fr. dowodząc, że p o 
wyższe roziządzenie było prostym działem; 
od którego tylko 750 ,000fr. opłaty dla skarbu 
przypadało. Po, długiem wahaniu sią, sąd 
kassacyjny wyrzekł nareszcie przychy Ine zda
nie i nakazał zwrot nadpłaconej summy.

Jedna z gazet umieściła artykuł dowodzą
c y , że między Anglią i Francyą istną niepo
rozumienia wzglądem Hiszpanii, to jest ot o ,  
że idzie tym mocarstwom o zapewnienie so
bie wpływu na pół wyspie. Artykuł ten k oń 
czy sią takim ustąpem: — »Anglicy mało kła
dą wartości na to ,  do czego Francuzi naj
większą wagą przyw iązu ją ; to jest na formą 
administracyi. Tern więcej uważają na poło
żen ie ,  w jakim sią umysły znajdują i na du
cha publicznego. —  Zresztą tak Francya jak 
Anglia, nie są przeciwne pojednaniu Don Kar- 
losa z stronnictw em królowej. Najprzód p ró 
bowali tego A nglicy ; ale w tedy sprzeciwili 
sią Francuzi z obawy przed duchem nieładu 
panującym w ówczas jeszcze  we Francyi. Dziś 
próbują  tego Francuzi, ponieważ duch nie- 
gpokojności jest już w nich poskromiony, ale 
właśnie dlatego &przeciwinją sią temu A ngli
cy. —  Całe postępowanie Francyi i Anglii 
wzglądem półwyspu, podobne jest do gry 
szachów. Kiedy wpływ francuski posuwa 
sią naprzód, angielski na pozor zatamowa
ny jest  w biegu i trzyma się w 'rezerw ie ; kie
dy wpływ angielski przewaza, Francya jest 
niekontenta i z niechęcią patrzy na stosunki 
hiszpańskie. — T o  jest pewna, że jeśli te ście
rania sią długo potrwają, duch junt i prowin- 
cyonalizmu stanie sią coraz obszerniejszym 
i mocniejszym; a kiedy sią takowy należycie 
ustsli, nu-globy nagle,zdarzyć sią coś nadzwy- 
•zajnego; pojednanie Hiszpanii północnej i 
południowej ze szkodą tak Don K a r losa , ja k

Krystyny. Zdaje sią, iż na tą stanowczą chwi
lą czeka dumna małżonka Infanta Don Fran
ciszka de Paula , rodowita Portugalka. Tain 
Infant nie ma głow y do tego.* G. c. w,

— Dnia 16 Czerwca. —
W czora j izbo deputowanych przyjęła 218 

kreskami przeciw 38 budżet wydatków na 
rok 1837. Na tein posiedzeniu uchwalono 
t.ikże, iż od 1 stycznia 1838 roku domy g^y 
w Paryżu ustaną. Budżet dochodów przyjęto 
261 kreskami przeciw 41. Zdaje sią , że to 
było ostatnie tegoroczne posiedzenie.

M arsznlek Moncey gubernator domu iu- 
walidów podał sią do dymissyi.

W  Algierze w skutek odkrytego spisku 
nastąpiły liczne uwięzienia. Zamiarem spi
skowych było przywieźć do skutku opuszcze
nie tej osady przez wojska francuzkie.

Od granic hiszpańskich dowiadujemy sią, 
że baron Mir ob jął znowu naczelne dowóds- 
Iwo w Nawarze. Zmiana ta nastąpiła dla tego, 
że hiszpanie nie chątnie zostają pod obcemi 
rozkazami, a jenerał Berneile jako francuz 
nie mógł pozyskać ich przychylności. Prze
stając na dowi.lz lw ie  legii cudzoziemskiej* 
iein łatwiej uskuteczni plan operacyjny, nie 
doznając paraliżowania w działaniu.

Na tegoroczne uroczystości lipcowe prze-- 
znaczono 200,000 franków.

Pogłoska o mianowaniu nowych parów 
utwierdza sią c o Faz barriziij, do czego sią 
wielce przyczynia p. Thiers, ażeby tym spo
sobem dziesiątkować oppozycyą, jak  sią sam 
wyraził.

X ią żą  Kapuy przejechał tylko przez Pa
r y ż ,  dla braku pieniędzy; piękna jeg o  mał
żonka chciała już zastawić brylanty, gdy jakaś 
Znakomita osoba zaliczyła 12,000 frank, uła
twiając im dalszą podróż do R zym u, dokąd 
im passporty wydał poseł neapolitański.

Z  Tulonu wypłynęło kilka większych okrę
tów wojennych unając się na archipelag dla 
wzmocnienia tamtejszej eskadry francuzkiej.

Rząd francuzki otrzymał pewną wiado
m ość , że cesarz marokański zosiaje w poro
zumieniu z władzami angielskiemi w Gibral
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tarze z kąd otrzymuje broń i inne potrzeby 
wojenne. Okoliczność ta wyjaśnia jeg o  cią
g le  Sprzyjanie Abdel-Kaderow i, G . P . s .

—■ Ziirich 3 Czerwca. —
O uwięzieniach przedsięwziętych tutaj nie

dawno, takie są szczegóły: Od niejakiego
czasu przebywali w Balhlhalerbad między So- 
loturn a Biel pod Grenchen, znany wycho- 
dzień włoski M azini, wychodzień niemiecki 
Haro-Harring i kilku jeszcze  im podobnych, 
znanych z wyprawy Sabaudzkiej i związku 
nazwanego Odrodzonej Szwajcaryi. Przyby
ło  także innych kilku z obwodu Bazylei. Z g r o 
madzenie złożone z jakich 150 o so b ,  miało 
s>ę odbyć dnia 20go 8 maja wieczorem w ła 
zienkach. Na wiadomość otrzymaną, wysłał 
rząd tutejszy bardzo rano 15 strzelców, któ
rzy wszystkie przystępy do miejsca zgroma
dzenia obsadzili. Za nimi poszły dwa oddzia
ły wojska ze 110 ludzi, jeden wzdłuż g o 
ścińca, drugi polem. Tymczasem zwietrzyli 
ci panowie co się święcić miało i rozpierzchli 
się. Czterech z nich tylko wpadło w ręce 
kom endy, która odstawiła ich do Soloturny 
wraz z nalezionemi przy nich papierami. 
W  skutku polecenia rady nadzwyczajnie zgro
madzonej, puszczono zaraz nazajutrz wszy
stkich czterech, ale dano im rozkaz ażeby 
oddalili się z kanionu. G.  c. w.

—  Z e Stambułu 1 Czerwca. —•
Lord  Ponsonby otrzymał dotąd kilka pro- 

pozycyj pojednania ze strony W .  Porty, ale 
stały w: postonowieniu jak  anglik , żąda cią
gle złożenia z urzędu Reis-Etfendego, jako 
najwonniejszego gwałtów dokonanych na panu 
Churchill, który dla słabości nieniogąc oso 
biście stanąć do dania potrzebnych objaśnień, 
napisał list do wspomnianego posła z opisem 
szczegółowym doznanego postępowania od 
tnrków w okoliczności ju ż  wiadomej. Jeżeli 
rsąd angielski nie przyjmie ofiarowanego po
średnictwa posłów obcych mocarstw, lord 
Ponsonby opuści Stambuł, co może bydź ha
słem do kroków nieprzyjacielskich. W .  Por
ta zdaje się to praewidywoć i stara się wszcl- 
kiemi sposobami uniknąć tój ostateczności,

dotąd jednak wszystkie kroki nie zbliżyły 
bynajmniej stron poróżnionych. G.P.s.

ROZMAITOŚCI.
Nowa literatura francuzka. —  Najśwież

szy romans Juliusza Janin: Le chemia de U  a- 
verse  (Krzyżowa droga), we dwóch tomach, 
nadzwyczajny obudzą interes w modnym czy- ' 
tającym świecie. Także  romans: Une coquet- 
te , jak  wnoszą wyszły z pod pióra kubićty, 
wielce mile przejętym został od Paryżanów. 
Odmalowanie osoby glównę rolę grającej mb 
być tak wykończone i tak pełne prawdy, że 
czytelnik mimowolnie szuka w swejej pamięci, 
czy nie zna podobnego oryginału. Działanie 
tam bardzo proste; widać, że autorce chodziło 
najwięcej o wydanie jednego charakteru.

Literatura wschodnia. —  Akademija umie
jętności w Petersburgu zajęła się wydaniem 
dzieła w języku mongolskim: »Historyja czy 
nów Gesser-Khana i j ° g o  bohaterskich przy
gód. « Poemat ten bohaterski niezmiernie U 
M ongołów  lubiony, zapewnie wzbudzi cieka
wość oryjentalistów' europejskich. — W  kazań
skiej uniwersyteckiej drukarni Józe f  Kow alew
ski wydał mongolską gramatykę, który kosz
tem rządu zwiedził Mtfngoliję i Chiny. T enże 
podróżniu wyaa niebawem i mongolską chre- 
stoinatyję, we 4ch częściach. r . l .

PRZYJ E C HAL I  DO KRA KOWA .

0 4  dnia 26 do dnia 27 Czerwca.
Lippe tryd eryk , H chlewska Katarzyna, 

Jacobij A dolf ,  C icbońsk i, Andrzejewski A u 
gust, z Polski; Brandel Edward, Michałow
ska Justyna, Gryszczyńska Balbina, llartman 
Daniel, W odzicki Władysław, z Galicyi; Po- 
lulicki Kazimierz hrabia, ł ło eg er  W ilhelm 
z Pruss.

W yjechali z Krakowa.
Lada K a ro l ,  Zwierkow ski W .,  S-bdnicki 

Ludwik, Linowski Kazimierz, Price Moedale, 
Frecz Rychard, Donning Lewis, W alker John, 
do Polski; Klein Edward, Jagnikowski Józef, 
Brzezowski kommiss., Fatenburg E m il ,  do 
Galicyi.


